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ste m  k a n a ło w y , g ę s t o  te ż  p o r z n ię ty  j e s t  ruram i w o -  
d o c ią g o w e m i, g a z o w em i, kab lam i e le k tr y c z n y m i itd ., 
a naclco w  o sta tn ic h  la ta ch  p o w sta ła  c ią g le  p o w ię ­
k sza ją ca  s i ę  s ie ć  „ M etr o p o lita n k i“ c z y l i  k o le i pod- 
z ie in u n ej, z  p o d w ó jn y m  tu n e lem  pod  S e k w a n ą .  
W s z y s tk o  to  p o w ię k sz a  g r o z ę  p o ło ż en ia  i p o tę g u je  
ro zm ia ry  k a ta s tr o fy , z w ła sz c z a , ż e  S . k w a n a  p r z e ­
cin a  P a ry ż  n a  bardzo w ie lk ie j  p r z e s tr z e n i, tw o r z ą c  
k s z ta łt  l it e r y  „ S “ .

P r z y c z y n ą  n ie b y w a łe j  k a ta s tr o fy  b y ły  o lb rzy m ie  
o p a d y  a tm o sfe r y c z n e . W  c ią g u  o sta tn ic h  ty g o d n i  
sp a d ły  w e  F r a n c y i o g ro n m e  m a sy  śn ie g u , k tó r e  n a ­
s tę p n ie  w s k u te k  p o d n ie sien ia  s ię  c ie p ło ty ,  p o c z ę ły  
g w a łto w n ie  ta jać  p o w o d u ją c  w e zb ra n ie  S e k w a n y  
i je' d o p ły w ó w . P r z y s z ły  p o tem  u le w n e  d e sz c z e , 
k tó r e  s y tu a c y ę  je sz c z e  bardziej p o g o r s z y ły  i  s p o w o ­
d o w a ły  g w a łto w n y  w y le w  n a g ro m a d zo n y ch  m as  
w o d y . K o r y ta  rzek , ch o ć  u r e g u lo w a n e  i u b ez p ie ­
czo n e  w e d le  o s ta tn ic h  w y m o g ó w  tech n ik i w s p ó łc z e ­
sn e j. n ie  b y ły  w  s ta n ie  u tr z y m a ć  w  s w y c h  b rze ­
g a c h  sz a le ją c e g o  ż y w io łu . O k o lice  w ię c  g ó r n e j S e ­
k w a n y  p o w y ż e j  P a r y ż a , z a m ie n iły  s ię  w  o g r o m n e  
je z io r o , a  k a ta s tr o fę  p o w ię k s z y ło  i to , ż e  p o n iże j P a ­
r y ż a  u jśc ie  S e k w a n y  z a ta m o w a n e  z o s ta ło  o d p ły w a m i 
in n y ch  rzek  1 w o d a  w  S e k w a n ie  z a cz ę ła  s ię  co fa ć .

R o zm ia ró w  k ię ' ld  i  w y s o k o ś c i  szk ó d  n a w e t  
w  p rz y b liż e n iu  o k r e ś lić  d z iś  n iepod obna. Z n isz c z a ły  
p o la  u p ra w n e  w. zn aczn ej c z ę śc i F r a n c y i, u c ier p ia ły  
m ia sta  lic z n e , a p r z e d e w sz y s tk ie m  s to lic a  p a ń stw a  
P a r y ż . O fiarą r o z s z a la łe g o  ż y w io łu  p a d ły  d z ie ła  p rze­
m y s łu  i  te ch n ik i, s ta r o d a w n e  z a b y tk i b u d o w n ic tw a , Straszna, pow odz w e r r a n e y i:  aeufcii z awwaiuw paryakkh, zakuy wouą.

m e jszo  s tr o n n ic tw a  p o lity c z n e  g r o ż ą  o p o z y c y ą . J u ż  
sam o z ło ż en ie  g a b in e tu  ń a p o tk a to  na d u że tr u d n o śc i  
i  w j rezu lta c ie  k ilk a  te k  m u sia ł ob jąć  sam  p r e z y ­
d en t. P r z y ję li  p o r tfe le :  dr. S z e k e ly ,  jako m in is te r  
sp r a w ie d liw o śc i, K ai o) H ie m n y m i, jako m in is te r  
h andlu , i B e la  hr. S e r e n y i, jako m in is te r  r o ln ic tw a .

Mi is te r  H iero n y ro i je s t  p a r la m e n ta r z y stą  sta re j  
d a ty  j n ie jed n o k ro tn ie  z a s ia d a ł jn ż  w  g a b iu e ta ih  m i­
tu ,sterya ln ych . Z z a w o d u  j e s t  tech n ik iem  i  na te m  
p o lu  p o ło ż y ł  n iem a łe  ju ż  z a s łu g i. O dzn acza  s ię  p r z y  
tem  n ie z w y k łe tu i z d o ln o śc ia m i a d im n istr a c y jn e m i,  
to  te ż  p rzez  dra W e k e r le g o  z o s ta ł  s w e g o  c za su  p o ­
w o ła n y  na m in is tr a  sp r a w  w e w n ę tr z n y c h , c h o ć  n io  
j e s t  p ra w n ik iem .

N a to m ia s t  hr. B e la  S e r e n y i  j e s t  h o m o  n o v u s  
w  g r o n ie  p o lity k ó w , a  z w ła sz c z a  w  g r o n ie  m in is tr ó w .  
W y c h o w a n e k  1  h eres ia u u m , u k o ń c zy ł s tu d y a  p r a w n i­
cze  w. kraju  o jc z y s ty m  i za  g r a n icą , a  d z ięk i w y ­
b itn y m  z d o ln o śc io m , z w r ó c ił  w n e t  u w a g ę  na s ie b ie .  
P o słe m  do se jm u  w ę g ie r s k ie g o  j e s t  o d  n ie d a w n a ,  

— ’

i l o n t t e  polityczne no Śląski.
Ś lą sk , ta  p r a sta r a  d z ie ln ica  P o ls k i  p ia s to w sk ie j ,  

w y s ta w io n ą  j e s t  na n ie b e z p ie c z e ń s tw o  s z o w m is ty ­
czn ej w a lk i n a r o d o w o śc io w e j, .k tó re j p r o p a g a to r z y  
m e co fa ją  s ię  p rzed  zb r o d n ic zy m i zam ach am i n a  b ro ­
n iącą  s w y c h  p ia w  lu d n o ść  p o lsk ą . _ d

A  w a jk a  o  p r a w a  n a ro d o w e  to c z y ć  s ię  ta m  m u si  
na  d w a  fr o n ty . Z jednej s tr o n y  N ie m c y  sta r a ją  s ię  
w y r u g o w a ć  ż y w io ł  p o lsk i  i o p a n o w a ć  k lą s k , a  z  dru*S tra szn a  pow ódź w e  F r a n e y l: Jedna z głównych «luz na Sekwanie; zniszczenie tej Płozy spowodowało zalanie bulwarów

paryskich.

S tra szn a  pow ódź w e  F u an ey i: Widok mostn „des Saints-Peies“ w Paryżu,

pom n ik i, sk a rb y  k u ltu r y . W o d a  w d a r ła  s ię  do d o ­
m ó w .  do b u d y n k ó w  p u b licz n y c h , a co  n a jg o r sz e , do  
tu n e ló w  k o le i podziemnych i do ru r  k a n a ło w y c h ,  
co g r o z i p od m ulen iem  m ia sta .

W e s o ły  P a r y ż , w e s o ły  z w ła sz c z a  o b e c n ie  w  o- 
k r e s ie  k a r n a w a ło w y m , p o g r ą ż y ł s ię  sk u tk iem  s tr a ­
sz liw e j  k a ta s tr o fy  w  ża ło b ie  i sm u tk u . U i t a ł  te ż  
ż y c iem  p u lsu ją c y  ruch  w s m ieśc ie , w s tr z y m a n o  na  
w ie lu  m iejsca ch  k o m u n ik a c ję . P o d z iem n a  k o lej m ie j­
sk a  n ie  k u rsu je , n ie  k u rsu ją  tra m w a je , p r z o s ta ły  
fu u k c y o n o w a ć  w  zn aczn ej c zę śc i e le k tr o w n ie  i  g a ­
z o w n ie . P a r y ż  o d c ię ty  je s t  od św ia ta ,  g r o z i  m u  
brak  p o ż y w ie n ia , g d y ż  d o w ó z  śr o d k ó w  sp o ż y w c z y c h  
n iezm iern ie  u tr u d n io n y .

O braz k a ta s tr o fy  w ię c  s tr a sz n y  i p o n u ry . S y m -  
p a ty e  c a łe g o  ś w ia ta  c y w iliz o w a n e g o  zw ra c a ją  s ię  
d z iś  ku  F r a n c y i i P a r y ż o w i z w y ra za m i w sp ó łcz u c ia .

Nowy gabinet węgierski
Z d a w a ło  s ię . ż e  w r e sz c ie  po o ś in io m ies ięczn em  

p rz es ilen iu  na W ę g r z e c h , n a stą p i sp okó  p o lity c z n y  
: że  g a b in e t  pod p r z ew o d n ic tw em  hr. K h u en -I lcd er -  
v a r y V g o  ro zp o czn ie  rzą d y  w  kraju. G a b in e t te n ,  
jak w ia d o m o , m ia l n a  c e lu  za ła g o d z ić  p r z e d e w s z y s t ­
k iem  ró żn ice , p o w s ta łe  m ięd zy  K o ro n ą  a  se jm em  
w ę g ier sk im  z p o w o d u  k w e s ty i  b a n k o w ej.

N a d z ie je , ja ld e  do n o w e g o  g a b in e tu  i je g o  r o li  
o g ó ln ie  p r z y w ią z y w a n o , r o zw ie ją  s ię  —  zd a je  s ię  —  
w  krótk im  c z a s ie , g d y ż  ani p rem ier  an i m in is tr o w ie  
n ie  c ie sz ą  s ię  n a  W ę g r z e c h  p op u la rn o śc ią , a n a js il-


